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rzy wżięto mu do niewoli. Nieprzyjaciel potrzebując 

paliwa, pie uszanował nawet Świętości dawnego Przy- 

bytkau Chersonezskiego, i nietylko zdjął z takowego 

dach i kopułę, ale oawet rozebrał całe jego wnętrze. 
(Gaz: Rzżąd:). 


Przez Postanowienie Rady Administracyjoiej, wy Wydziale Kom: 
R. S. W. i D., mianowany: Burmistrz m, Maryampola, Radca Ho- 
- norowy Filip Taraszkiewicz, p. o. Prezydenta m. Suwałk w Gub: 
Augustowskiej. —W Wydziale Kom: Rząd: Sprawiedliwości, mià- 
nowani: Właścieiel Dóbr JaljaiZawyn, i b. Poborca Rassy Po- 
wiatowej, obecnie Emeryt, Wilhelm Heimer,  Sędziami Pokoju 
Okręgu Maryampolskiego, — . Przez Rozporządzenia. Kom: Rząd: 
i Władz Odzielnych, w Wydziale Kom: R. S$. W. i D. przeniesie - 
ni: Za uchybienie w służbie: Nadzorca Więzienia Janowskiego, 
Assesor Koleg: Juljan Czarnocki, na Nadzorcę Domu osadzenia 
w Wieży w Suwałkach. Dla dobra słażby: Nadzorca Domu osa- 
* dzenia w Wieży w Suwałkach, Sekretarz Guberoialay Felix Mar- 
czewski, na Nadzorcę Więzienia Janowskiego. — W Zarządzie 
Drogi Żelaznej Warsz:- Wiedeń:, mianowany: Pomocnik Głównego 
Mechanika Drogi Żełaznej, Sekretarz Gubernialny Alexander £a- 
piński, Głównym Mechanikiem Drogi Żelaznej. j 


Magistrat m. Warszawy, w ciągu r. z. wydał pozwo- 
łeń:-1) ua budowę domów murowanych frontowych : 


8-piętrowych 1; 2-piętrowych 8. jedno: piętrowych +2, = 


„ parterowych 2; na nadmarowaoie piątr 7; 2) na wys 
- murowanie oficyn niefrontowych: dwu-piętrowych-10, 
jedoo-piętrowych 8,-perterowych 12; 3) na wystawie- 
nie zabudowań gospodarskich murowanych: stajen 9, 
wozowiea ll, komórek 22, szop-3, parkanów. 2; 4) na 
wystawienie zabudowań gospodarskich w słapy murg- 
wane; stajen 2, wozowien 3, komórek 5; 5) na wysta» 
wienie zabudowań drewnianych: stajea 6, wozowieu 4, 
komórek 12, altan 14, szop 5, parkao 1; 6) na repara- 
cję zabudowań mieszkalaych frontowych murowanych 
; 1) niefrontowych: 2; 8). na reparację zabudowań 
drewnianych: froutowych 6; 9) niefrontowych 37. 
Oprócz tego udzielobo pozwołenia : 1) na przerobienie 
zabudowania drewnianego frootowego na murowane 
mieszkalne 2; 2) na przerobienie zabudowań murowa- 
nych niemieszkalnych na mieszkalne 5; 3) ua odbu- 
dowanie młyna. parowego; '4) na postawienie młyna 
„deptako drewnianego; 5) na postawienie oraożecji mu: 
rowanej; 6) na urządzenie mieszkań poddasznych 
w domu frontowym mprowanym 2; 7) na wymatowa: 
nie komina w oficynie drewoianej; 8) na urządzenie 
pieców cukierniczego i piekarskiego 3; 9) na urządzenie 
ganku 1. W przedmieściu Pradze: 1) na postawienie 
domów frontowych i drewniaoych 2; .2) na postawie: 
nie oficyn 3; 8) na postawienie stojen 2; 4) pa posta- 
wienie wozowien 3; 5) na postawienie komórek 4. Na 

' poreparowanie: 1) domów frontowych 7; 2) oficyn 3; 
3) zobudoweń gospodarskich 5. 


nych bylo 26; za szkody te przyzoano. wynagrodzenia 
z faoduszów Dyrekcji Ubezpieczeń rs. 42,274 k. 18"/a. 
Ztych pożarów wynikło z nieostrożności 1, z podpa- 
lenia 1, z złej konstrukcji kominów 6, z niewiadomej 
przyczyny 2. h. ETYCE: 
Wczoraj, w Kościele XX. Kapucynów, ogodz: Gtej 
wieczorem, odbył się obrzęd zaślabio W. Jana 9rdegi, 
Syna JJW W. Ordegi, Dziedzica miasta i dóbr Zeleoho. 
wshich w Guberoji Lubelskiej, Sędziego Pokoju Okrę- 
gu Zelechowskiego, i $p: Karoliny z Danglów; z Pans 
na Michalioą Bieńkowską, Córką z powtórnego mał: 
żeństwa Pelagji z Stempczyńskieb (1mo voto Szczuka), 
i$. p. Sylwestra Korwin Bieńkowskiego. Błogosławił 
młodej Parze X. Norbert, Gwardjaa Zgromadzenia XX. 
Kapucynów, %obecuości WJX; Łasiokiego, jako wła- 
ściwego Proboszcza, Nowożeńcy dziś już opuścili War: 
szawę, udając się do Gub: Lubelskiej, : 
JW, Kryłow Jenerał-Lejt:, Naczelnik 3ej Greoadjer- 
skiej dywizji, wyjechał do Petersburga. b 
Ś. p. Marjauoa z Lejów ‘Igo slubu Kielozewska, 2go 
Sokallon, onegdaj zakończyła życie. Pozostała Fami- 
lje, zaprasza Rrewnych i Przyjaciół na wyprowądźe= 
nie zwłok jej dziś 0 godzinie 37/2: pó południa, 2 Ka 
płicy Ewamngelioktej. przy ulicy: Mylnej, na smętarz te- 
gobwysnabiai jolsiwć tanssinsa gsilu y 
Literatura treści religijnej, znowu wzbogaconą zo: 
stała; albowiem nakładem Gustawa Sennewałda, :Xię- 
garza; wyszedł z druku: Katechizm Rzymsko:Katoli- 
oki, ćvyli Zbiór Nauki Chrześcjońskiej, z krótkim ry- 
sem dziejów Religji od początku świata aż do naszych 
czasów, przełożony z niemieckiego prtez X. A-S., obej: 
mujący str. 371 w Bce, i sprzedaje się exemplarz po 
kop. sr. 90. '- Zalety tego Katechizmu opisaue są wire- 
ligijoych niemieckich czasopismach,” apo'części w to: 
mie XV str. 361 Pamiętnika Religtjno-Moralnego go: 
wtórzone. Zostawiając ocenienie samego przekładu 
XX. Plebanom, Nauczycielom Religji, Rodzicomy: któ: 
rzy tego dziełka dła nauki loda i młodzieży użyć: ze. 


chcą, dodajemy tylko: że Biskupi Niemieccy, zebrani > 


na Synod w Wórzburgu 1848 r., zalecali je do pó wsze- 
chnego użycia w Niemczech —W tejże Xjęgórni jestsdo 
nabycia kompletoy exemplarz Pamięlnika Religijno- 
Moralnego, składający się z ZTtomów. 1 enche 

Dziś więc zabawa a raczej przedstawienie w obu Tea- 
trach i Maskarada, na korżyść biednych pod opieką 
Warsz: Tow: Dobr: zostających. Przepraszamy jak vaj- 
mocniej osoby móskowane ma kuligu u. 33W.W. Hra- 
biostwa Uruskich; a raczej piękuei gustowne domina, 
że zdradzimy ich tajemnice, ale i naszym Czytelnikom, 
pragnącym przyjąć udział w tak szlachetnej rozrywce, 


jaką jest zabawa na korzyść biedoych, należy coś po- 
wiedzieć. Owoż na waskaradzie dzisiejszej, znajdować 
się będą owe kuligowe maseczki, które tyle efektu w cza- 
sie onegdajszego najazdu sprawiły. 

Okład pierwszy Kramu malowniczego Warsz: w Óciu 
obrazach jako część 1sza charakterystyki ludowej, obej- 
mująca (stosownie do ogłoszonego prospekto) dawniej - 


szych starożakoanych w cdpowieduiem każdego zaję- ` 


ciu, jako to: 1) Stary Szapsa zzapałkami; 2) Jankiel 
Kapotka z ubiorami; 3) Tandtoiorz Lajser; 4) Fajfel 
z Grzybowa; 5) Antykwarjusz z pod Jelenia; 6) Ki: 
per winiarz Opatowski; (Numera te nastepnie. się po- 
kompletują), wyszedł na widok publiczny, i jest do 0- 
debrania w miejscach złożonej przedpłaty. Preoumero: 
wać można na tę i następne trzy części we wszystkich 
xięgarniach Warszawskich i składach papieru, nót i 
rycin Klukowskiego, Arnolda, Schertzmana przy ali- 
cy Krak: Przedm: i innych; niemniej u Autora wyda- 
woy przy ulicy Nowy-Śwżał N? 1308. 

Od jutra: czyli od 1 Lutego przybywa dnia godzina 4 
m.28, i pim dojdziem.dokońca miesiąca, będziemy mieli 
dnia blizko. 3 godziny więcej. Nic smutnjejszego jak 
skracanie się dpia, pic zatem przyjemoiejszego jak zwię- 
kszanie się onego; e tego zatem: powodu, żyjemy obe- 
cnie w najweselszych chwilach, które z każdym duiem 
pomnażać się będą, aż do nadejścia tyle pożądanej 
WIOSNY: Z i 

Co tu dziwnego że zabawy jak woda płyną jedne po 
drugich, i że z dnia na dzień nowe czekają wszystkich 
niespodzianki, Alboż to kóruawał nie jest w pełoi ży- 
ciayalboż brak 6 vas ma tych pełaych gościaności do- 
mach; w których ściany rozszerzają się jak 0a zawoła- 
pie,gdy gość w progi domu wstępuje. Tak ież było i 
wczorej u JJ W. W. Kazimierza i Marji z Hrabiów Kra- 
sińskich, Hrabiostwa Łubieńskich, w domu położo- 
nym przy ulicy Granicznej. Świetoy bowiem a wy- 
dany przez nich wieczór, ściągnął liczue grono znako- 
mitęchosób płci óbiej, i wnet odżyła staropolska go* 
Ścinność, i rozwinęła się jedna zowych zabaw, którą 
wieczorna pora rozpoczyna, a kończy poranktowa doba. 
daświejące jak zawsze anielskim wdziękiem: dziewoje, 
rozwinęły nić jedno czarodziejskie koło, które podnie- 
cał smyczek Chojnackiego, koło przeplatane wieńcem 
cudnych kwiatów, które jednak gasły przy Geoka ich 
lica» Przepyszne stroje Dam naszych, odbiły zarówno 
blaskiem jak bogactwem, a wsżystkó w jeden zęspolo- 
ue łańcuch, „prawdziwy efekt sprawiało. Nic tam nie 
brakło; tak pod względem śŚwietoości że stropy gOSZCZĄ+ 
cych, jak pód względem podjęcia, ze strony zaenych Go- 

darstwa domu. Suta wiećżerza połączona 2 wystawno- 
ścią i bojoością, nowych sił dodała; 4 hasłem zakończe- 
via tej paniętuej zabawy, był dzionek. 

Atbiim 1łożone Z najpiękaiejszych wotywów Opery 
Verdego, Il Trovatore do śpiewu, z towarzyszeniem 
forfepjano, wyszło oakładem G: Sennewalda przy ul: 
Miodotóej Nr 481, i jest do nabycia w składach muzy- 
cznych. w Warszawić, tudzież na prowiacji; cena ks 15. 
Nakiademń tegoż, wydana została «La belle danseuse 
Polka; przez Fr: Valenta; cena k: 15. 

Uważając rok ten pod względem dastranomiożnym, 
iprzedzómy, iż będziemy mieli cztery zaćmienia, to 
jest dwa Słońca i dwa Xiężyca. Pomimo wszakże tej 
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liczby, jedno tylko, to jest zaćmienie Xiężyca całko- 
wite, będzie dla nas ciekawem, bo przez część swego 
trwania, będzie u nas widzialne, Że zaś zjawisko 
to nastąpi dopiero w Maja, a mianowicie dnia: 2go, 
przeto w swoim czasie, pomówimy o niem. obszer=. 
niej. 

Od czasu wzniesienia gmachu W. Grodzickiego na 
Krako:-Przedm:, śmiało można powiedzieć, że część 
ta miasta, nadzwyczaj pod względem ruchu handlowe- 
go zyskała. Pozakładane bowiem tamże sklepy i ma- 
gazyny, współzawodniczą ze wszystkiemi w środku mia- 
sta znajdującemi się, jaśniejącemi okazałością; a liczbę 
ich obecnie, pomnożył otwarty przed kilku dniami Ma- 
gazyn mód á wszelkich nowości P, Morand, któr 
dawoiej znajdował się także na Żabie nica zad 
mieściu, na przeciwko Klasztoru XX. Bernardynów. 
Magazyn Pana Morand, zasługuje na szczególną uwa- 
gę. Wszystko bowiem co tylko nosi cechę nowości lub 
mody, objęte jest programem jego, i poczynając Od 
głowy, to jest od kapeluszy damskich, aż do stóp, jak 
to mówią, zaopatrzony został we wszelkie a niezbędae 
dla stroja damskiego przedmioty. Z ogromnych tych 
zasobów, zapełniających ów magazyo, nie wyłączają 
się avi pachnidła, ani żadne kosmetyki, gdyż i te jak 
wiadomo, ważną w taalecie damskiej odgrywają rolę. 
Jednem słowem, niczego tam oie brak, nawet i dla ele- 
gancji męzkiej, cotem jest dogodaiejsze, że w tej okolicy 
miasta, czuć się dawała potrzeba m szynu podobnego 
rodzaju. Przy zabiegłości, O E T i akuratno- 
ści, jaką odznacza się właściciel, możemy naprzód tenim 
zakładowi wróżyć pomyśloość, 


(List nadesłany). Szanowny Redaktorze! W jedaym 
z bamerów Kurjera z r. b., ale dla natłoku interesów 
małżeńskich, ńie pamiętam w którym, znowu oapisa- 
łeś z owej xięgi dającej sposób wydawania pieniędzy 
(mody) iż każda Dama powinna się teraz welonem, 
woalką, ekranikiem, czyli po prostu zasłoną jak map- 
pa zarysowaną i zahaftewaną, szczelnie zak rywać. I có- 
żeś najlepszego zrobił, oto moja majcadowniejsza po- 
Jowita, wykonywająca co dó joty twoje recepty, baby- 
wszy za kiłkanaście talarów takie prześcieradełko, 
pod niem jak pod tarczą śmiało i odważnie prowadzi. 
teraz dałsry ciąg słodkich i czułych rozmów: w dachu 
małżeńskiego przywiązania, beż czego dawniej, te mi= 
lutkie słodycze w murach mieszkania się kończyły- 
Nadto pod tą zasłoną choćbyś użył teleskopów, tunet, 
mikroskopów, Jab loraet od P, Pika, nie dojdziesz kto 
i jaka idzie obok i przed tobą, i tak się zdarza, iż w naj- 
ważniejszym za*-domowym interesie; zostajesz jak przez 
maskę na maskaradzie, przez swą połowitę ua ulicy 
ujęty; i do domu zwerbowany; czego przed: wprowa+ 
dzeniem tej nieszczęsnej mody, mogłeś unikoąć, zre- 
biwszy “w prawo lub lewo ucieczkę. Doprawdy, każdy 
twój Kurjer dreszczem i obawą moie już teraz przej- 
muje, a kieszeń moją!!laa!' üla tego też wybaczysż mi, 
iż tylko czasem będę się zwał Twoim prżyjaciełem. 
Pożoaj teraz 6a ulicy; 7 chciej być grzeczoym:  Ukło- 
wisż gię oiezoejomej, grzech; nienkłonisz się znajomej, 
gizech; i same tylko /przez Ciebie grzechy: Ale, ale; 
najważniejszy ioteres. Twój Kurjer donióst także @ 
fabryce mydła ryżowego,% nowo wyróbiającego się 
w Odessie; przez litość, napis w twem pismie czy go i 
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w Warszawie dostanie, bo moja pięknotka już coś 
wspominała, iż trzeba mi będzie dojechać po owe my- 
dełko na próbę, a przecież wątpię abyś i Ty nie wie- 
- dział, iż to teraz mróz na taką podróż. —Pisałem w Wo- 
- 4 Matżeńskiej pod Łysą górą, d. 15 Stycznia 1855 r., 
a już przecie 3go małżeństwa mojego; bawię w tej wio- 
seczce za kupnem wierzchowca dla mej oajmilszej; za 
kilkanaście dni powrócę, pie pisz że aby przez ten czas 
o modzie. — K. F 
Już i w Berlinie urządzone zostały zabawy na lodzie. 
Za kilka groszy wstępuje się w te, że tak powiemy, lo- 
dowate szrauki, i tam używa się do sytu wszelkich przy- 
jemności, lubo arcy: Ślizkich, zawsze jedoak piesłycha- 
nie gładkich. Sanki, stołki suwające, łyżwy, ślizga- 
wki, it. d., wszystko jest w pogotowiu na rozkazy 
amatorów Ślizgawek, i zwłaszcza też w dni świąteczne, 
miejsca te przepełoiane są licznie przez publiczność. 
Rzecz szczególna, że natyle pomysłów, 0a jakie wpadają 
właściciele różnych zakładów ogródkowych w War- 


szopie, nikomu pie przyszło na myśl  urządze- ` 


nie tego rodzaju zabawki, zwłaszcza gdy położenie 
miejsca bardzo sprzyja ku temu, czy to vp. na Czystem, 
gdzie w czasie lata szybują gondole z kolorowemi lam- 
pjonami po stawie, czy w Alezandrówce, aljas w sta- 
rem Grossowie, gdzie rzadko piękniejszej wody i miej- 
sca do podoboych ślizkich rozrywek, czy nakoniec na 
obszernym stawie w Rudzie czyli w Marymonoie. = Na 
amatorach jazdy na łyżwach, uiebrak u nas wcale, a przed 
kilku laty, va prześlicznych stawach w Łazienkach Kró- 
lewskich, oddawano się tej rozrywce z zapałem. Tego- 
roczna zima, bardzo temu sprzyja, a korzystanie z spó- 
sobności i pory jest największą sztuką. 

Znaleziony na trzeciej Maskaradzie w bufecie, ta- 
chlarz, złożońy został w Redakcji Kurjera; włeścicieł 
może odebrać za udowodnieniem, i złożeniem jakiej 
ofiary na ubogich. 

Kare wczorajszy: za pół-imperjały, żądają rs. 5kop: 
34, dają rs. 5 kop: 33; za obligi Skarbowe oprócz ku- 
ponu, żądają rs. 16 kop: 42; wartość kuponu rs. 1 kop: 
337/s; za listy zastawne Ilgo Okresu oprócz kuponu, 
żądają rs. 15 kop: 11, dają rs. L5 kop: 10; wartość ku- 
ponn kop: ir 

Wczoraj złożono w Redakcji Kurjera od Na; Poz 
z Płocka, kop. sr. 60; i od A. G. kop, 30, na Światło 
przed. stataą MATKI BOZKIEJ przed Kościołem XX. 
Beformatów:— Od małej Ludwiczki Z.,i od maluśkie- 
go Jasńa Z., paczkę Szarpi dla Szpitala Śgo DUCHA 
(PP, Marcinkanek).— Rsr. 1, ofiarowane mi niepra- 
wnie za jakowąś usłużność, złożyłem w Redakcji 'Ku- 
rjera, na drzewo dla ubogich, do dyspozycji Warszaw: 
Tow: Dobroczynności. 0... 


ANGLIA.— Londyn 13 Stycznia.— Rząd ogłosił de- 
pestę Lorda Raglan ż 30go Grudaia; docosi on w niej, 
że pogoda się poprawiła, ale że grunt się nie zmienił. 
Pułk I8ty przybył do Bałakławy równie jak zapasy i 
odzież, ale wyładowanie jest bardzo trudne. Wd, 30, 
deuerał Canrodert-z wojskami Jenersła Campbell" ot- 
był rekonesans, którego wypadek dotąd piewiadomby. 
— Lord Cordigań przybył do Londynu z Krymu, — 
Globe donosi, że z powodu braku nowych pogłosek 
un tchnących, papiery na giełdzie spadły. (J. de 

BOU). 


AusTRIA. — Poseł Turecki, Arif-Effendi, oświad- 
czył, że jest upoważniony do asystowania koufereacjom 
Wiedeńskim. — Wiedeńska Gazeta Wojskowa donosi, 
że sprzymierzeni oczekują teraz, jakie wrażenie zrobi 
skoncentrowanie wojsk Omera Baszy w Eupatorji, na 
pozycję armji Rossyjskiej.— Przy końcu Grudnia znaj- 
dowało się tylko 8,000 ludzi w Eupatorji; wojska te 
należą do garnizonów Szumii iWarny, a nie do armii 
Dunajskiej, Armja ta tylko nader wolno postępować 
mogła naprzód, już to dła złego stanu dróg, już to dla 
braku Środków przewozu. Pułki przybyłe do Warny, 
zusjdowały się w najsmutoiejszym stanie. Tam dostały 
nowe mundury, część zaległego żełdu, i odpłynęły do 
Eupatorji. ` (Jour: de St. Pet:). 

FRANCJA, Paryż, 24 Stycznia. — Xiążę Napoleon, 
spodziewany jest codzień w Marsy/jź; wypłynął om 
z Konstantynopola parowcem Rolland, który zapewne 
w drodze się zatrzymał.— W południowej i Środkowej 
Francji, wiele śniegu spadło, co opóźcia pociągi na 
kolejach żelaznych; nawet w Marsylji śnieg padał, co 
się nie zdarzyło od lat tOciu. (lod: Bels). 


HISZPANIA. — Postanowiono już, że 0a przypa” 
dek powstania Karlistowskiego, Espartero pozostanie 
w Madrycie, a O0'Donnel będzie wojskami dowodził. — 
Rząd otrzymuje ciągle raporta, donoszące mu © spiskach 
Karlistowskich. Mówią o nowym manifeście Hr: Mon= 
temollin, powołojącym do broni. Kwestja fiaansowa 
więcej jednak rząd zajmuje jak Karliśoń. (lód: Beł:). 


Pnusy.— Pułkownik Manteuffel wrócił z Wiednia, 
do Berlina w d. 15 b. m. — Gazeta Sperera pisze 
z Wiednia, że Austrja bardzo jest zadowolona z działań: 
Roseji, kiedy Mocarstwa Zachodnie coraz dalej posu- ' 
wają swe żądania, w skutek czego podpisanie traktatu 
ziczepbego pomiędzy Mocerstwami, które podpisały: 
traktat z d. 2 z. m., jest wątpliwem. Wojoę pôd Sewa- 
stopolem w Wiedniu uważają tylko jako pojedyoek . 
między dwoma przeciwnikami. (J. de St Pet:). . 

TuRója.— Dziennik urzędowy donosi, że b. Dowódze 
ch wojsk w Krymie, Soliman Baśża i Pułkownik Hali? 
Bey, zostali przed frontem zdegradowani.— Sułtao od- 
dał na rozkazy eskadry francuzkiej, okręta szkoły mas 
rynarki w Kalki z 250 łóżkami. Omer Basta zWar- 
ny wypłyną? okrętem sdmiralskim do Bałakławy. — 

Jaszach | Bukareśbie pozostawią, garnizony ture- 
ckie równej siły.— Ujście Sułiny ściśle jest blokowa- 
pe przez sprzymierzonych; paróstatki angielskie pilnie 
oćżysźczają (o ei Turcy ù Konstantynopolu czę; 
ste miewają bójki „z żołnierzami sprzymierzonemi; 
zwłaszcza marynarze bardzo dają się Im we znaki. 
Grecy cienawidzą jeszeze bardziej sprzymierzonych, á 

Włosi lietmie ostedli w Końafantynopolu, z niechęci 
patrzą ia Francuzów; dla tego to sprzymierzeni oddali 
swej żandarmerji policje patrolową stolicy, (Jour: de 
St. Pel:), 

Rag asości ~ Zarstarawiem uczestników wystawy 
przemysłowej w Paryżu, którym; jek wiadomo, uie 
wolno ate sprzedawać ani wewnątrz pałaca wystawy, 
aoi też w zabudowawiach pobocznych, mają urządzić 
u wnijścia do Autim 4,500 sklepów, gdzie będąsprzer 
dawane te artykuły, które w wielkich galerjach obudzą 
największe zajęcie. — Dnia 81 Grudnia r. z.» przybyła 
z Cagliari do Lyonu pewna staruszka, mająca 100 lat 


wieku, aby odwiedzić swego 80-letoiego syna, rękawi- 
czoika w Grenoble, poczem odbyć pobożną pielgrzymkę 
do Klasztoru Karżuzów, gdzie się przed 20 jeszcze la- 
ty ofiarowała. Prócz słuchu, który całkiem utraciła, 
trzyma się ta matrona dość jeszcze krzepko.— Pewien 
opiekun słysząc, że gammy są podstawą dobrej gry na 
fortepjanie, zawsze mawiał do swojej pupilki: »Graj 
nogami, a zrobisz furore” (graj 00 gammy). 
Definicje: — Miłość jest romausem, małżeństwo hi- 
storją serca. — Literatura: Terrytorjam niezmierzone; 
genjusz jest jego właścicielem, ale wystawionym bezu- 
stannie na zniewagę kontrabandy,—Xregarz: Człowiek 
który żyje z rozamu drugich; bywa on czasem w pośród 
swoich xiążek, podobnym do enucha strzegącego se- 


raj.— Poezja: Muzyka mowy,— Powodzenie: Dziecko ` 


odwagi.— Zegar: Miera czasa i głapstw ludzkich. — 
Dentysta: Człowiek, który obrywa szczękę bliźniego, 
aby miał oczem poruszać swoją.— Zaprzeczenie: Po- 
liczek słowny. — Rozpacz: Siła słabych.— Zazdrość: 
Gorączka zgniła, której przyczyną zdrowie drugich. — 
Kobieta: Duże dziecię, które zabawiać można cackami, 
uwieść obietnicami, uspić pochwałami.— Miłość w ser- 
cach czułych jest gorączką ciągłą, w niestałych, prze- 
puszczejącą.— Sztuka kochania nie ma zasad pewnych, 
-ani powodzenia zapewuionego.—> Zazdrośni jak korki, 
wskazują dobre wino.— Zazdrość jest chorobą najdo- 
tkliwszą i najmniej politowania wzbudzającą; a równie 
nieuleczalną jak nienawiść. — Wstydliwość jest darem 
natury a nie wychowania. 
S ZA RADA 
Pierwsze wyłącza, drugie zaś litera, 
Wszystka pożywi, kto nią biednych wspiera, 
(Zeszła Szarada, Maruda). 


5 PRZYJECHALI do WARSZAWY; 
Alexiejew Jene:-Major z Iwangorodu; Brosse Jene:-Major z Za- 
mościa; Bogusz And: Oby: z Niwek nr 584; Biederman Konst: Oby: 


z Swierczynka nr 566; Goszczyński Naczel: Pow:z Mławy nr 1351; 


Korniłow Piotr Jene:-Major_ z Moskwy nr 949; Łubieński Wład? 


"Hr. z Dobrzelina nr 1245; Małowieski Mich: Oby:- z Kryski nr 601; 
Rozenszild Paulin Sztabs-Rotm: z Wilaa nr 634; Rokicka Jalja Żo- 
ua Pałko: z Petersburga, nr 647/8; Sokolnicki Mich::Oby: z Pawło- 
wie nr 584; Żurawski Jul: Ob: z Łopacinanr 556. 

Wyjechali: Bielecki Wawrz: Ob: do Mikułowic; Czermiński Józ: 
Ob: do Lublina; Dobiecki Józ: Ob: do Strzemieszyc; Hartig Fr: Dokt: 
46 Odessy; Kozłowski Izydor Oby:, i Moniuszko Kónst: Doktór do 
Tykocina; Priasłow Ases: Koleg: do Brześcia Lit:. 

Wyjechali koleją żelazną: Groshart Peretz handl: do Krakowa; 
Matecki Jan Oby: do Poznauia. ac: 


j DONIESIENIA. 

Dnia 26 b. m. wychodząc z Teatru Wielkiego, lub też na wscho- 
dach Hotelu Wileńskiego, zgubiono BRELOKRE od damskie- 
go zegarka, z których: kluczyk i pieczątka ż jaspisem, dwie so- 
wy przedstawiały; oprócz tego, zwyczajny Bregietowski Klaczyk; 
Pierścionek z topazem i dzbanuszek oxydowąny. Łaskawy Zna- 
lazca raczy oddąć Powyższą zgubę pod Nr 476%, przy ulicy No- 
wo-Senatorskiej, na 1e piętro od frontu, za stosowną nagrodą. 


>> s z 
3 Dla braku towara, sklep mój był przez dni kil- 
4 ka zamkoięty; a żę dnia dzisiejszego odebrałem 


» 1ity transport KAWYJOMBU Astrachańskiego zu- 
pełoie mało: solonego, z takowym mam houor polecić c 


5 się szanownej Publiczności, przy ulicy, Senatorskiej, w domi 
gw Piotrowskiego, drugi skl ] H 22 


€P od rogu ulicy Miodowej. 
ję a A. Zyżyn. 
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- KAROLINA RASZROWSKA ma się zgłosić w własnym in- 
teresie pod Nr 1637 przy ulicy Wspólnej. 

Z powoda zmiany służby, jest do nabycia cały GGARNE- 
TUR MUNDURU klassy IXej, i VICE-MUNDUR, oba 
z Komissji Skarbu, zupełaie w dobrym stanie; oraz SZLAFROR 
turecki jedwabny, wcale nie używany; CHUSTKA duża Dam- 
ska wigoniowa, i ZEGAREK srebrny, z takimże łańcuszkiem i 
kluczykiem złotym.  Ktoby te przedmioty Życzył nabyć, raczy 
się zgłosić w każdym czasie, do domu pod Ńr 2429 przy ulicy 
Nowolipie, na dole w bramie po lewej ręce, u służącego Józefa. — 
Rtoby również miał do sprzedania DOM w Warszawie, cho- 
ciaż z małym Ogrodem;, w uowszym guście budowanym; zechce 
zostawić adres u tegoż służącego, dla bliższego porozumienia się, 

Cztery MONEE karo-gniade, rosłe, powozowe, 
razem lub parami, są do sprzedania. Wiadomość 
powziąść można, przy ulicy Leszno w domu pod Nr 
105. 


ł WØ > SAAMAA 
Dnia 29 b. m., idą y, zgubiona PIERŚCIO- 4 


roboty surowej i niewykończony. 
takowy oddać do Jubilera Goebel, 
rodę. 3 


R 


SALOPA atłasowa, tumakami podbita, * do sprzedania. 
Wiadomość przy ulicy Leszno: Nr 679/80, u stróża miejsco 


"PŁASZCZ granatowy Niedźwiedzi, i faba' Fl. 
TRA. są do sprzedania obok Redakcji Kurjera, w do- 
mu Pełiskusa u P. Miodońskiego, Krawea. 


=) Służąca, idąc, onegdaj w południe Krak:-Przedm:, 


zgubiła 3 XHĄŻJIBIE (Poezje Pruszakowej). Zoa- 
ae leg Oboźoą, dom W. RĘŃ ` 


=>, làzca raczy óddać na 
ckiej, do W. Mauersberger, za nagrodą. © ~" 

Przechodząc z Nowego-Światu, ulicą Zgoda, Marszałkowską, 
Rrólewską, na Grzybowską, zgubiono PkKLUCZWAÓW; 
które Znalazca raczy zwrócić jak najśpieszniej, poď Nr 1396; 
na rogu ulicy Marszałkowskiej i Zgoda, za bagrodą. | 

Dnia 28 b. m. na Salach Redutowych, ma Maskaradzie, „zgu-- 
bione zostały na złotym kółku 1 ELOCZ oxidowaue i 
złote. Łaskawy Znałazca raczy oddać do Drukarni Kurjera. 

f W Niedzielę w południe, z pałacu Prymasowskiego 
wybiegła SUCZKA, gladka, AR NWL 88 
ki siwe, takież dwie łatki na grzbiecie. Uprasza się 

łaskawego znalazcę, który zapewne nie będzie miał przyjemności 
z psiny starej, bez zębów; a będącej jednakże właściwie miłą pa- 


miątką po: zmarłej córce, aby raczył wspomoiooą suczkę, odpro. 
wadzić. do pałacu Prymasowskiego, do W. Majsretcj Karalkow. 
Dnia 29 h. m. wieczorem, zginął PEES, Wyżeł 
daży, kosmaty, czaroy, pod szyją i nogi białe, bru- 
dno-tarantowate, z obróżą na kłódkę zamkniętą. 
Łaskawy Znalazca, raczy go odprowadzić pod Nr 
2687 przy ulicy Bednarskiej, do Stróża, za co będzie wyna- 

grodzony., ż Uk, wang 
WEŽEE rasy Kutlandzkiej, mający $kwartac 
|. łów, biały, łaty kasztanowate po bokach, iuszy ta- 
kiež, koniec nosa i strycha biały, dnia 26 bem. wie- 
czorem, wybiegł zpod Nru 47fg ; zaginął. Uprasza 

się o odprowadzenie go do Stróża, za przyzwoitą nagrodą. 
Dziś rano zimna stopni 15. Wczoraj w południe zimaa 10. 


. Dziś rano wysokość wody na W ifle 8 4 
TEATR. Dziś, jak doniesiońo, e tako - 


W Drukarni Kurjera, Warsz: Wolio drukowac, Warszawa d. 19 ©1) Stycznia 1855 r.— Cenzor, F, Sobieszczański. 


